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Zamach łódzkich przemysłowców | 


na głodujące rzesze robotnicze 


ŁÓDŹ, 14.11. Tel. 
ostatnich tygodni zaobserwowano 
w Łodzi oraz Pabianicach smutue 
ziawisko, ilustrujące dosadnie Sy- 
tuacię. panujacą w przemyśie włó- 
kienticzym. i 

Caty szereg fabryk śtednich i 
mniejszych zredukował wielką ilość 
robotników. bo prawie całe pierw- 
| sz6 zmiiatny Na tem ile powstały w 

- poszczególnych fabrykach konflik- 


ży. które gdzieniegdzie orzerodziły : 


-sle w strajki, 'Zaniepokojone maso- 
wemi redukcjami zwiazki robotni- 
Cze zwróciły. sie do przemysłow- 
ców z propozycią podziału pracy 


pomiędzy ` wszystkich robotników ` 


przez zmniejszenie -ilości dni i go- 


wł. W ciągu 


dzin- pracy przy i utrzymaniu dotych 
czasowego stanu liczebnego zaióg. ' 
k Pertraktacje w tej sprawie rozbi- 
ły się i abecnie problemem redukcyj 


zajął się inspektor pracy Wytzy- 


kowski. Zwołał on na czwartek pe 
siedzenie przedstawicieli wszyst- 
kich związków zawodowych. = Na 
konferencii rozpatrzone będą propo 
zycie robotnicze w kwestii. zahamo 
wania rediikcyj, 


Następnie odbyć. „się: ma druga 
konfereacja Za udziałem: przedstawi 
J cieli przemysłowców. 


„Robotnie y. podnoszą: iż redukcje 
| nie są uzasadnione spadkiem zamó 
wief- czego SUSZ dowodem 


Wilanów 


sprzedany 


Letnia rezydencja P. Prezydenta 


WARSZAWA. dn. 14.X1- 1933 T. 
Obecny właściciel! Wilanowa, 
Ksawery hr. Branick';swojego cza 


si zadiużył się na: większą” sumę 

w. Państwowym - Banku  Rolnym 
SE fa. zagwarantowana na do- 
prach Wi'anowskich, sięga dzisiaj 


Wraz z odsetkami EE  miljonów zło 


tych. 

-- Ponieważ właściciel "Wilanowa 
długu tego spłacić nie może, jak 
słychać dochodzi do skutku tran- 
zakcja. na której mocy pałac Wi- 
danowski wraz z przylegającemi te 
tenam: parcelacyinemi ptzechodzi 
la własność Banku Rolnego. 

W dalszym skutku tej tranzakcji. 
pałac Wi'anowski ma się stać re- 
zydencią Prezydenta Rzeczypospo 
fitef. 

Jednocześnie dowiadujemy s'ę. 
Że zamek królewski w Grodnie, 
-pochodzący z połowy XVI stuk- 
cia, uubiose miejsce pobytu: króla 


5 Delna Batorego, ma otrzymać u- 3 
$ Dziś o godz. 12-ei w- nocy mija termin 


nazwę rezydencji Pre 


ia 

S ER Pana Prezydenta do 
Grodna w dm. 26 b. m. na uroczy 
stości Batorego czynione są przy 
WERE 


Formowanie 
rządu rumuńskiego 


BUKARESZT, 14.11. — Duca w 


- południe odbył ponowną konferen- 
= cję z królem. > zakończe nii któ- 
rej oświadczył, iż jeszcze: dzisiaj 
przed w ZG przedstawi kró- 
lowi Jistę członków nowego rząda. 


Henderson 
zgłasza dymisję 


"GENEWA, 14.11. — Przewodniczący 
konferencji: rozbrojeniowej Henderson 
fświadczy! dziś wieczorem korespon- 
i dentowi agencji Reutera, że zamierza 


olę, Dam ‘przez -mocar- 


ę podać się do dymisii ze 'względu na- 


gotowania do zamieszkan'a Głowy 
Państwa w tej nowej rezydencji. 


„przydzielają 


jest fakt, że ilość czyanych krosien 
"nie jest zmniejszana, 


botnika. obsługującego dwa. krosna, 
je inaemu robotniko- 
wi, który musi obsługiwać zamiast 
dwu — cztery krosna. (Ro). 


Zarząd Linii Gdynia — Amery- 
ka otrzymał wczoraj następującą 
depeszę radjową: 

Dnia 14-go listopada Tr. b. W go- 
dzinach porannych statek Linji 
Gdynia — Ameryka , Kościuszko“ 


pod dowództwem kpt. Borkowskie | 
go wyratował załogę tonącego me ts 


mieckiego parowca rybackiego 
„Horst Wessel“. Cała załoga w li- 
czbie 12-tu osób została wyrato- 


natomiast 
przemysłowcy, ztedukowawszy ro- 


i konna: 
FÆ 


- Polski statek- „lościuszko‘ Bot 
uratował załogę parowca hitlerowskiego 


| 


"W kilka miejscach wybuchły boin 


“Gdyni. Położenie geograficzne stat — 
ku „Kosciuszko“ północ 57 st, 53- 
m'nuty, wschód 0: st — 25 minut. 


e 4, et. 2808 
80340 WIEC cihette 02. 4 0-28" 
tesz rk Głożata 


RA 


Zamieszki 


w Madrycie 


MADRYT, 14.41. — Tel wł — 
W du wczorajszym. doszło do a- 
wantur i walk ulicznych między 
faszystami i robotnikami w Ma- - 
drycje. Na niektórych uiicach trwa 
ła przeszło godzinna strzelanina. 


by. Obie strony pogodziła A 


wana i znajduje sę. na. pok! adzie 
statku „Kościuszke*, zmierzające- 
go z New Yorku do Kopenhagi i 


Katastrofa statku rybackiego 
„Horst Wessel** (port macierzysty 
Emden) wydarzyła się na wschód 
od północnych brzegów Szkoci, 


Czy dyr.Rohde będzie aresztowany ia 


Dziś przesłuchanie u sędziego śledczeso 


Dzisiejszej środy odbędzie się prze- 
słuchanie dyrektora Rohdego z kon- 
cernu Wspólnoty -Interesów przez Sę- 
dziego Śledczego Sądu okręgowego, 
dr, Zdaukiewicza, w obecności pro- 
wadzącego dochodzenia - prokurator- 
Skie, dr. Adama“ Nowoddego. 

Przesłuchan po to oczekiwane jest z 
wiełkiem OSY bowiem może po 


ciągnąć za Sobą zastosowanie wobec 
'dyr. Rohdego środka zapóbiegawcze- 
go w postaci aresztowania: 

W śląskich sterach przemysłowych 
zwracają uwagę na trudność położe- 
wia dyrektora Rohdego, * który obok 


kierownictwa Sprzedaży piastował je- 


CE oai szefostwo działu finansowe 


Iedoskofale był poinformowany Ww" 


(zakażone i yk 


zgłaszania się państw. do. "udziału - 
* przyszłorocznych - 
zawodach lotniczych: „organizowanych 
przez Aeroklub Polski z racli zwycię- 
stwa Ś 'p. kpt. Żwirki f inż. Wigury. = 


Narazie państwa, które zamierzają 


lotniczej zgłaszają tylko swój udzial. 
Ilość samolotów, które będą walczyły 
w- barwach poszczególnych . państw, 
zgłoszona noże być dopiero na wios- 
ne. 

- Wezorai w pohidnie do Aeroklubu 


Rzplitej Polskiej wpłynęło pierwsze 


U e: NAC depeszę RODI 


FAL 


zgłosiły udział w Chaliensu 1934 


echosłowacki. *Poz południu „zgłosiły 


| swói udział telefonicznie Niemcy,- 
anari ch i 


jek Aeroklub" von Deitisch= 
an 


 Spodziewane iest jeszcze otrzymanie 
w. dniu dzisiejszym zg,oszenia od aero 
klubu Francii. Udział lotników frahcus 
kich w zawodach nie ulega wątpliwo- 
ści z tego powodu, iż Francia jest fun- 
datorką puharu przechodniego. 

Spodziewane jest również zgłoszenie 
udziału przez. Aeroklub ltaliski oraz 
przez lotników szwaicarskich. Zgłosze 
mia te-muszą wpłynąć do Aeroklubu 
Rzplitej Polskiei do północy dma dzi- 


„siejszego. :- 


a> 


Cudowne ocalenie 
ć . trojga dzieci 


* BIAŁOGRÓD, 1419, 
ści Lipovac, w. pobliżu Bihaczu wy- 
buch! -pożar w chacie, chłopskiej w 
chwili gdy wszystkie dorosłe osoby za 
dęte «były: pracą | w polu, Właściciel - 
-chaty “zastat > za powrotem płonący . 
dom, lecz rzucił się w płomienie 4: zdo 


"W-mieiscowo- 


i 
| uczestniczyć w tei wielkiej „olimpiadzie 
| 


le przewieziony został 
gdzie nie. „mają. nadziej SUBA go: 


łał uratować troje swych małych dałeś; 


ci, które wyszły zupełnie cało. Nato-- 


miast ojciec, poparzony na całem cie 
do - szpitala, 


przy życiu, SZYĆ 


nu——n— nA 


' faktycznych "właścicieli 


| zachodza w fonie koncernu 


jaki sposób i dlaczego kapitały odpły= 


wają zagrancę. 

Wprawdzie same formalności- bu- 
chalteryjue załatwiane były na zlece- 
nie dyr. Tomalli, niemniej jednak w 
niczem nie umniejsza to świadomości 
czynu ze strony dyr. Rohdego. 

Podkreślić należy, że w paragraiie 
7-ym umowy © Wspólnocie Interesów 
znajduje się ustęp, który powiada, ż8 
radzie Wspólnoty obie spółki, wch0= 
dzące w. skład- tego porozumienia, 
przedkładają bilanse  przedwstępne, 
nie zawierające żadnych odpisów, żad 
nych przekazów na rezerwę nawet żą 


| danych ustawa lub statutem i dopiero 
"te surowe bilanse > 
"Wspólnoty, a w tym wypadku przez 


były przez radę 
> jej, dyr. Tomallę, ortowa: z 
Badane: w tym eka ksiąg, ko- 


respondencji i zakwestjonowanych ak 
| tów, prowadzone jest z caa intensy w 


nością nadal. 


* 


Wczorajszego dnia rozeszły się p0- 


głoski, jakoby dr. Surzycki miał wy- 


siiliąć pewne ' zastrzeżenia co do ©bię- 
cia ` generalnej dyrekcji koncernie 
Wspólnoty lnuteresów, wiążące się zZ 
piastowanem obecnie stanowiskiem. 


W związku z tem miała nadejść do 
Katowic prywatną drogą z Warszawy 
wiadomość, ; 
ła równeż propozycja wysunięcia na 
to stanowisko byłego dvrektora ene- 
ralnego Zjednoczonych - Hut. ko lew- E 
skiej i Laury, Haazego. = Ę 

"Kres tyt -pogłoskom “polota. propo- 
zycje, jakie przywiezie z Berlina od 
Koncernu 


Wspólnoty, dyr. Rohde. 

-W związku z 7 przeobrażemiami jakie 
bawia 
wczoraj u pana wojewody delegacja Ę 
urzędników, Polaków tego koncerma. 


jakoby wentylowaną by= 


2 
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Zastanówmy się troche... 
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Przestroza z Zachodu 


Na 43 miljony głosujących w 
niedzielę Niemców, czterdzieści 
miljonów zaakceptowało kartką z 
napisem „tak“ politykę zagra- 
niczną Hitlera! 

Nie było tajemnicą dla nikogo 
przed wyborami, że są one nową 
próbą ataku na nadwątlony tu i 
owdzie mur traktatu wersalskie- 
go, odcinający Niemcom drogę 
do nowego marszu na gospodar- 
czy i polityczny podbój Europy. 

Zamiar ten nie był niespodzian- 
ką, natomiast niespodziankę i to 
wielką i groźną stanowi wynik 
lego „plebiscytu“ narodu niemiec 
kiego. 

Prasa całego Świata daje wy- 
raz swemu najwyższemu zdumie- 


niu, w którem nie brak akcentów | 


podziwu i obawy e losy pokoju. 
Jeden z  najpoważniejszych 


dzienników angielskich „Daily Ex 


press” pisze: 

„Jeszcze nigdy w historji świa- 
ta, żaden naród nie zjednoczył 
się tak doskonałe w polityce swe 
go wodza i żadne państwo nie no 
towało dotychczas 90-procento- 


wej większości za rządem i to w 
"czasie ciężkiego kryzysu...“ 


Wszyscy za wodzem, który wy 
raźnie postawił sobie za ostatecz- 
ny ceł odwet i przywrócenie 
Niemcom przedwojennego miej- 


sca w Europie — a nawet zwięk- 


szenie ich potęgi 

Wynik wyborów jest sygnałem 
ostrzegawczym dla całego świa- 
ta, a przedewszystkiem dla nas, 
jako najbliższego i nie najmilej 
widzianego sąsiada. 

Mając za granicznym kordo- 


Front farmerów 


przeciw dyktaturze Roosevelta 


WASZYNGTON. 14. 11. — Tel. wł. — 
Podczas gdy gospodarczy dyktator St. 
Ziednoczonych gen. Jolmson przebywa 
na agitacyjnej podróży w Stanach środ 
kow> - zachodnich, starając się skło- 
nić farmerów de spokoju i przekonać 
ich, :ź rząd gotów jest przyjść im z 
pomocą, wykroczenia strajkujących 
farmerów mnożą się coraz bardziej, 


> m 
Podczas starć między policją a bo- 
Jówkami farmerskiemi niszczącemi mle 
ko w Rapid (Wisconsin), jeden farmer 
został zabity, kilkunastu odniosło ra- 
ny. W stanie Wisconsin unieruchomio- 
ho zupełnie dowóz mleka z 30 okrę- 
gów. Codziennie tysiące litrów mleka 
wylewane są'do rowów. 


W stanie Jowa bojówki farmerskie 
znów wysadziły w powietrze dwa mo 
sty. ; 


W wielu miejscowościach strajkują- 
cy zmusili kupców do zamkaięcia skle 
pów, 


W Marshall (M'nnesota) ponowiły 
się szturmy farmerów na przedsiębior 


"stwa trudniące się handlem środkanu 


Żywności. Aresztowanego przez farmie 


nem zwarty, solidarny 40-miljo- 
nowy obóz dyszących jedną my- 
ślą... sąsiadów, musimy się zasta- 
'„nowić, czy łączą nas równie moc 
ne więzy poczucia jedności? 
nam chodzić w po- 
jedynkę? Dzielić się nadal na gru 
py i grupki, koterje i koteryjki, 
wykłócać się zawzięcie o drobia- 
"zgi, jakieś nic nie znaczące błysz- 
czącym szychem irazesu, wyszy- 
wane hasła i programy?! 
Nie wolno nam usypiać swej 
czujności oklepanem zdaniem „że 
w krytycznych momentach Pola- 


„Walka o tron 


Wojna domowa w Afganistanie 


LONDYN, 14.11. — Tel. wł. — 
Wiadomości o trudnościach we- 
wriętrzno = politycznych, z jakie- 
mi spotkał się nowy władca Afga 
nistant, potwierdzają się. Cały sze 
reg grup ludności, a szczegóme 
dzikie szczepy górskie wysuwają 
swoich kandydatów na tron, uwa- 
żając, że Mohammed Zahir n'e- 
prawnie objął władzę w kraju. Kil 

"szczepów górskich zapowie- 
działo nawet marsz na Kabul, aby 
zdetronizować nowego szacha. 

Z New Delhi donoszą obecnie, 


cy stają jak jeden mąż pod wspól 
nym s rem. 


Gdy godzina próby wybije —. 


niczym apetytom wiecznych gra- 
bieżców, odebrać chęci do jej ry- 
'zykowania, może tylko:silny i zde 
zapóźno się czasem jednoczyć! (,cydowany, jednolity, moralny 
Odsunąć ją, jaknajdałej, zbrod- |! front całego Narodu! giak 
R 4 


Zachwiany gabinet Francji 


_ Niezgoda na temat oszczędności 


PARYŻ, 14.11. — Tel. wł. — W gabinetu wytworzyły się nowe tru 
.| dności. które w pewnych okolicz- 
gościach doprowadzić mogą do 


przesiłenia rządowego. 


Przyczyną trudności w gabine-. 
cie są różnice zdań pomiędzy po- 
szczególnymi członkami rządu na 
temat oszczędnościowych skreśleń - 
w budżetach ich resortów. Frudero- 
ści te doszły rzekomo tak daleko, 
że Sarraut odwołał nawet wczoraj 
sze posiedzenie rady ministrów, a- 
by dać kolegom z rządu możność 
powtórnego zastanowienia się na 
Sprawą oszczędności. i 


Niektóre dziemniki,  dunosząc © 
trudnościach w łonie gabinetu, 
twierdzą, że leżą one nie w dzie- 
dzinie sbraw finansowych. lecz w 
kwestiach polityki zagraniczaej. 

Rada ministrów odwołana zosta- 
ła w związku z wynikiem plebiscy 
zu niemieckiegą. 


związku z rozmowami odbytemi 
przez premiera Sarraut z kilkoma 
ministrami, rozeszła się w kołach 
politycznych pogłoska. że w łonie 


ciwko tym szczepom ekspedycje 
karną w siłe 10.000 ludzi, Ekspedv 
cia ta może stać się zaczątkieni 
wojny domowej tembardziej,. że 
szczepy zam'eszkujące pogranicze 
indyjsko - afganistańskie grożą 
wkroczeniem do Afganistan. 
Woiskowe władze angie skie w 
Peszewar  ©bstawiły wszystkie 
przesmyki grareczne oddz alami 
kawalerji i artyterji. Pograniczne 
osady tuby ców  patrolowane są 
często przez angielskie samoloi 


'nościach motocyklisty Franciszka 


że Mohammed Zahir, pragnąc t- 


wojskowe. Bi 


 Lofnicy polscy 
wracają z Moskwy 


MOSKWA, 14.11. — Ostatniego 
dna pobytu w Moskwie  loticy 
polscy zwiedzili wojskowe insty- 


tucje kulturalno - oświatowe zZ 
czerwonej armii na czele. 


tach wyruszą do Warszawy. 
MOSKWA; 14.11. Do Warsza- 
wy wyjechała część delegaci do 
rokowań lotniczych z plk. Filipo- 
wiczem a czele, celem  zdamia 
sprawy z przebiegu dotychczaso 
l wych rokowań. 
J:36:( £ 


rów szeryfa miasta policja zdołała od- 
bić z rąk farmerów. 


W laurach do kryminału 


Sensacyjne aresztowanie sportowca 


PRAGA, 14.11.—Tel. wł. — Wiel | swą wspaniala jazdą zachwycił pu 
ką sensację w Sportowych kołach | bliczność i sędziów. tak. że przy= 
czeskosłowackich wywołało are- | znano mu pierwsza nagrodę. $5 
sztowanie w niezwykłych okolicz- Publiczność porwała przystrojo- 
nego w wieniec laurowv zawodni- 
ka na ramiona i niosła w triumfal- 
nym pochodzie. W pewnej chwili 
do zwycięzcy -dotarł patról żandar 
merii, który aresztował go i odpro 
wadził do aresztu. 

Okazało się, że Habczik jeździł 
na motocyklu. który. ukrądł w: 


Hrabczika z Prościejowa. Hrabczik 
uczestniczył w swoim czasie w. 
słynnych zawodach  motocyklo- 
wych o złoty hełm w Pardubicach 
i już tam. aczkolwiek nie zajął czo 
łowego miejsca, wyróżnił się swą 
odwaga. 

Onegdaj wystąpił w Morawskiej 
Ostrawie. gdzie odbywały się za- 
wody © nagrodę Baty. Hrabczik 


Brnie podczas święta sportowego 
jakiemuś wiedeńczykowi. 


Straszna Katastrofa 
Samochód sioczył się w przepaść 


MODENA, 14.11. — Na skutek | jechało 8 osób, stoczył się w prze- 
obsunięcia się terent, wywołanego | paść głębokości 150-ciu metrów. 
gwałtownemi <eszczami, w .pobli- | Dwie osoby odniosły Śmierć na 
źu_ Marano samochód, w którym | miejscu. zaś 4 są ciężko ranne, 


trzymać s'ę na tronie, wysłał i 


Ministrowie mają ustalić stanowi 
Sko. jakie rząd w tei sprawie zaj- 
mie pa dzisiejszem ` nosiedzeniiu 
izby. Se 

„Jour“ twierdzi, że część mini- 
strów skłonna iest dg wszczęcia 
bezpośrednich rozmów z Berli- 
nem. ; ER 


BERLIN. 14.11. — Tel w”. — Na 
kopalni „Sophie-Jakoba* w Hüc- 
kelsrhofen wydarzyła się dziś rano 
na głębokości 600 metrów eksplozją 
zazów. i = 

Wskutek wybuchu zginał jeden 
robotnik, stan trzech rannych jest 
beznadziejny. 5 

Katastrofa nie przybrała więk- 
szych rozmiarów tylko dzięki te- 
"mu. że na nocnei zmianie pracowało 
miewielu górników, 


4—— 


Wróżby na dziś 


Godizny ranne zapowiadają się fe- 
piej — zwłaszcza pod względerm eks= 
pansii życiowej, stosunków z przełożo= 
nymi lub też osobami wyżei postawia= 
nemi. 

Specjalnie zaś okres południowy mo 
że między godz. 12-tą a t3-tą przynieść 
nam nieco lepsze perspektywy. $ 

Zaraz jednak po godz. 15-€i będzie 
się manifestować działamie dysharmonij 
nych wpływów kosmicznych, grożą- 
cych nam nieoczekiwanem  niepowo- 
dzeniem, nieporozumiemiami z obcymi 
lub nagłemi zmianami. 

"Godziny następne nie zapowiadają 
się pomyślnie i mogą nam przynieść 
gorsze poczucie, jakieś przeszkody, 
zwłoki trudności, albo też nimiłe na- 
stroje i niezadowolenie. RAA 

Nie będzie to jednak. nic poważniei- 
szego, a — jak wspominaliśmy — po 
godz. 20-ej zaznaczy się wzrastająca 
przedsiębiorczość. ekspansia i. dążemie 
da. wprowadzenia swych zamiarów. W 
czyn z większą energią i dowagą — 
aniżeń dotychczas- > 
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Kiąże rosyjski fałszerz i defraudan 


Skazany na 8 miesięcy więzienia ` 


Nielada sensację wywołała 
czasu w Katowicach wiadomość o are- 
sztowaniu autentycznego księcia  ro0- 
syjskiego, Aleksandra  Trubeckoja, e- 
migranta, zamieszkałego w Katowicach 
pod zarzutem oszustwa i fałszowania 
dokumentów, 

Ks. Aleksander Trubeckoj urodził 
Się w Leningradzie i pochodzi ze zna- 
nej rosyjskiej rodziny. Jest on synem 
ks. Włodzimierza kontr-admirała floty 
carskiej, który przed rokiem zmarł z 
sędzy na emigracji, pracując jako zwy 
fety dozorca w Paryżu, 

Matka jego, ks. Marja z domu Wier- 


tiskaja, zajmuje skromne stanowisko - 


w jakimś salonie mód w aPryżu. 
Olbrzymi majątek tej rodziny, która 
była spokrewniona z rodziną Romano- 
wych, został przez rząd sowiecki skon- 
fiskowany. 
Młody ks, 
przez dłuższy czas we Francji i. 


Aleksander przebywał 
i. Niem- 


czech, gdzie. pracował w rozmaitych 


zawodach, mie wykluczając czyściciela 
butów, szofera i kelnera i tancerza Ka- 
baretowego: 

Przed kilku laty przybył do Pozna- 
mia, gdzie począł pracować w. iednej Z 
tamtejszych firm, skąd ostatecznie 
przeniósł się na Śląsk. 


Z Kivbu 
Sorawnzdzwców Szimnwvch 


W ub. niedziele odbyło się nadzwy- 
czajne walne Zebranie Kłubu Sprawo- 
zdawców Seimu ŚL na którem p. red. 
M. Tarłowski zgłosił rezygnację ze 
stanowiska prezesa Klubu. 


-Zebranie uchwaliło przyjąć rezygna . 


cię do wiadomości a jednocześnie po- 
stanowiło wstrzymać się z wyborem 
nowege prezesa do. zwyczajnego. “wal 
nego zebrania, mającego się odbyć w 
Tan przewidzianym statutem Klu- 


-Roza ta glowa 
birbanta 


"Do szbitała hutniczego-w Świętochło 
wicach przywiezion onegdaiszej nocy 
Józefa Z.. zam. w Król. Hucie (Jana- 
sa 3) z krwawiącą Silnie raną na gto- 
wie. 

Podgazowany nieco pan Z. opowie- 
dziat, że po libacji u swego 'znajomie- 
go Franciszka Imiotki w Król. Hucie 
(3 Maja 40) udali się obai na prze- 
„chadzkę . w czasie której wywiązała się 


między: nimi sprzeczka a nawet przy=. 


szło da 

FTmiolka okazał się podstepnym- kom 
panem piiaństwa, bowiem posiadał w 
kieszeni ciężki kufel od piwa, którym 
to instrumentem w.pewnei chwili roz- 
bił głowę przyjaciela. 

Pan Z. pozostał na kuracii w Szpi- 


talu. 
Zgon 
+ofary wypadku | 


W lecznicy. brackiej w Mystowt 
cąch zmarł wczoraj. 26-letni Maksym 
jan Nosotik,  zatrudnony na kopalni 
mysłowiekiej, który przed kiikoma 
dwiam] uległ nieszczęśliwemu wypad- 
kowi, 

Tragicznie anan pochodził z Brze 
ginisi. 


Przyiac el „Hi lera” 


Onegdaiszego wieczora zatrzymała 
policja w Wielkich Haidukach 44-letn. 
Nana Hadzika, zam. w W. Fajdukach 
(Leśna: 7) za prowokacyjne okrzyki na 
cześć Hitlera. 

Hadzik odpowie 
przed sadem, 


za prowokacje 


swego . 


ARARAT AO EEN o: 


„nie brał udział 


W Katowicach wespół z Martą Po- 
lakową i FHermanem Wienerem założył 
firmę p. nazwą Trubeckiei i S-Ka, któ- 
ra zajmowała się produkcją mydła i 
pasty „Preczbrud”, a którą finańsowa- 
li Wiener i Polakowa. 


Oskarżony zamieszkiwał w Katowicach 
u rodziny Krotzków, zrktórych córką 
zamężną, Wiktorją Kosse łączyły go 
bliższe stosunki. 


Zdewaluowany Książę przedkładał 
wspólnikom fikcyjne i fałszowane przez 
siebłe rachunki wytwórni chemicznej 
W, Henst z Warszawy i wyłudził w 
ten sposób od współników 8.656 zi. Do- 
puścił się również fałszerstwa doku- 
mentu w ten sposób. że na jednym z 
przekazów pocztowych dła firmy Hen- 
sel przeto kwotę 24 zł. na sumę 1330 
zł. 


Oskarżony na- rozprawie sądowej 
przyznał się do zdefraudowania 4.300 
zł, 4 tys. zaś jak twierdził pochłonęły 
koszty handlowe, 500 zł. miał przeka- 
zać matce do Paryża tytułem zapo- 
mogi, 2 tys. kosztowała go kochanka, 
zaś resztę wydał w kabaretach, 

Obrońca oskarżonego adw. Zbisław- 
ski prosił o łagodny wymiar kary, za- 
pewniając, że towarzystwo emigrat- 
tów rosyjskich w Polsce skłonne jest 
pokryć wyrządzoną przez  oskarżone- 
go szkodę, 

W wyniku przewodu sędzia dr. Ko- 
walski ogłosił wyrok, skazujący ks. 
Aleksandra Trubeckoja na 8 miesięcy 
więzienia, 

Wyrok oskarżony przyjął i po roz- 
prawie odprowadzony został z powTro- 
tem do więzienia, gdzie przebywa już 
od 12 września. 


Aresztowan e wiceprezesa Uslkshun "u 


Z Tarnowskich Gór donosza: Na po- 
lecenie władz prakutatorskich został 


„aresztowany wiceprezes miejscowego 


Volksbundu Teodor John którego osa- 
dzone w wiezieniu Słedczem. ć 

W ostatnich czasach Join dwukrot- 
w poufnych konferen- 
ciach w Niemczech m. in. w Flangen- 
furthie, gdzie publicznie fżył Państwo 


Miejscowość Sochocin pod Warsza- 
wą byla widownią tragicznego wypad- 


wienia amatorskiego, zorganizowanego 
przez miejscową młodzież ze szkoły 
powszechnej. Zabawa odbywała sig w 
lokalu ochotniczej straży, Grano sztu- 
kę „Tajne nauczanie“, 

Po pierwszym akcie widzowie oraz 
artyści amatorzy postyszefi za kurtyną 
huk wystrzału. 

Gdy pośpieszono na miejsce, oczom 
przybyłych przedstawił się straszny 
widok. W pokoju za kulisami w kałuży 


syn miejscowego gospodarza 
| 10-letm 


z-dymiącą dubeltówką w ręku, 
rówieśnik jego, NA uczeń, Tade- 


Jak już donosiliśmy w szeregu miej 


, scowości okręgu przemysłowego gra- 


swa od dłuższego czasu złodz eie skle 
powi, których specjalnością jest kra- 
dz” eż znaczków pocztowych i stem- 
plowych oraz blankietów weksłowych. 
W. godzinach- przedpołudniowych 
dnia wczorajszego przy okazji kupo- 


ku jaki wydarzył się podczas przedsta 


krwiałeżał. na. ziemi. jeden z uczniów, 


PESO R obok. chobca BT 


- formacyi 


za rozsiewanie kłam! wych wieści 


Polskie, rozsiewaiąc o stosunkach na- 
szych kłamliwe wieści. 

Osadzenie w wiezieniu szkodnika 
Polski powitane została przez społe- 
czeństwo miejscowe z żywem zado- 
woleniem. zwłaszcza. że obóz. wojują- 
cei niemczyzny wykazywał ostatnio 
w powiecie tarnogorskim niezwykłą 
ruchliwość i żywotność. 


usz Skudniewski. Rzucono się na ratu 


nek chłopca, jednak wszelka pomoc by 

la spóźniona. Nieszczęśliwy ugodzony 

całym ładunkiem Śrutu w okolicę serca 
poniósł śmierć na miejscu. 

Jak się niebawem okazało obaj chłop 
cy korzystając z nieuwagi starszych 
kolegów weszli do pokoju, 
złożono rekwizyt teatralny. Pomiędzy 


rzeczami Skudniewski znalazł dubel- 

tówkę a nieprzypuszczając, iż broń 

iest nabita, żartami 

wymierzył do kolegi i pociągnął za 
_ cyngiel. 


Padł śmiertelny strzał. Zwłoki zmarłe- 
"go chłopca zabezpieczono na -miejscu; 
policia wszczęła dochodzenie 


Przedstawienie oczywiście przerwa- 
no. Tragiczne śmierć ucznia Urbańskie 


Złoóz eje znaczków pocztowych 
grasuą w Król.-Hiucie 


wania flaszki wódk w składzie Rudol 
fa Słupa w Król. Hucie (Wolności 26) 
spryc arze: ci zabrali teczkę zawiera- 
jącą znaczki stemplowe wartości 300 
złotych. 

Według zebranych przez policię m- 
złodziejami są dwaj żydzi 


z Zagł. Dąbrowskiego. 


Na zelonęi granicy Esga r Spokój 


_ W czasie minionych. dwuch dni świą 
tecznych wstrzymali się przemytnicy 
od wycieczek .przez zieloną granicę. 
Strażnicy. wyrażają z tego powodu 
zdziwienie a równocześnie przepowia- 


"dają, że jest to „cisza przed burzą”. 


Przez „burzę 
wzmożenie ruchu 


należy . rozumieć 
przemytniczego w 


„okresie przedświątecznym, t. j. od 


końca listopada do połowy grudnia. 


Jedynie pod Brzezinami zatrzyma- 
no dwóch „dyletantów“ przemy tni- 
czych, niej. Musialika i Kondzię z Mi- 
chałkowic, którym odebrano flaszkę 
Maggi, kilka kawałków mydła toałeto- 
wego, 3 komplety sztućców oraz 6 pu 
dełek sardynek. 

Przyjął je urząd celny w Brzezi- 
nach, S j 


w którym 


-oA 


Rok więzienia 
za poranienie 


posterunkowego 


Przed sądem okręgowym w Kato wil 
cach odpowiadał wczoraj Józef Matu- 
la z Kochłowic, oskarżony o ciężkie 
uszłkodzenei cała funkcjonariusza „pań 
stwowego. Matula wypraw at publicz 
ne awantury, a prowadzony przez 0% 
stenumkowego Welezika, dobył moża 
ki eszonkowemo i zadał nim mu ciężdcą 
ramę w szyję. 

W wyniku rozprawy skazano Mae 
tulę na rok więzienia. 


Akademja 


antyhitlerowska 


W domu ludowym w Król. Hucie 
odbyła się akademia antyh tienowska 
urządzona przez niemiecką partje 50- 
cialistyczną, w której wzięło udział 
około 500 osób. 

Referat na akademii o stosunkach 
w Niemczech wygłosił poseł Kowob 


Wypadek motocyktowy 
= lnżyn'era 


Wczorajszego popołudnia zdarzył 
się na szosie Łagiewniki — Huta Hu- 
bertus nieszczęśiwy wypadek moto- 
cyklowy. Jadący z zawrotną szybko- 
ścią na mołocyklu inż. Włodzimierz - 
Woitowski z Łagiewnik (Bytomska 23) 
wpadł na przechodzącego szosą robot 
nika Floriana Szuśloka, mieszkańca ła 
giewnik (Bytomska 7), który padająa 
na kamienie odniósł liczne obarżenia. 

Wypadkowi uległ również inżynier 
Wojnowski, który wskutek upadku mo 
tocykla zwichnął sobie rękę. 


Tragiczny wypadek w czasie przedstawien:a 


10-cio letni chiopiec zabit rówieśnika 


go wywołała. przygnębiające wrażenie — 
wśród: mieszkańców Sochocina. 


Wydaiony 
przemyfnik 


Wczorajszego przedpołudnia wydała 
ny został z Niemiec przez władze gra 
wiczne obywatel polski Władysław 
Kowal z miechowskiego. który w dniu 
3 października r. b. przekroczył ziele 
ną granicę z Polski do Niemiec z prze 
mytem masła, został iednak tam ujęty 
i odstawiony do sądu, który skazał go 
na miesiąc więzienia. 


Przemytnik 
amumicii = 

Wczoraj w połutdzie opodal przej 
"ścia granicznego Stare Gorecko w- 
pościgu za przemytnikami ujął pa- 
trol straży granicznej mieszkańca 
"Wielkich Piekar, Karola Dudka 
(Góraa 16) przy którym znaleziono 
większą ilość amunicji myśliwskiej, 
przemycodej z Bytomia. 

Jak się okazuje bytomskie firmy, 
sprzedające amuację nie żądając 
żadnych zezwoleń od osób z Polski. 

Sprawą wolnej sprzedaży amum- 
cji zaimą się niewątpliwie nasza 
władez bezpieczeństwa. 


emach  rewolwerowy 


zredukowanego 
STANISŁAWÓW, 14.11. Zwols 
niony z posady monter szpitala po 
wszechnego w . Stanisławowie 
Nycz strzelił dziś z rewolweru da 
dyrektora szpitala: e. Kocia, 
‘Kula przebiła „płuca. Nast R 
Nycz sk'erował strzał do si 
ciężko się potrzelit. Stan obt jest 


groźny, ERE 


R Ran 


| nie obowiązek wykazania 


- stab. 51.88, 4 pr. poź. inw, 103.5, Dillon 


„Sro, 15 Hsłopada. 1933 rok - 


a dzień w Izbie Gmin 


Mac Donald przestrzega Niemcy 


4 zapowiada grę w oitwarie karty 


- LONDYN. 44.11. Na wozoraj- 
Seri posiedzeniu Izby Gmin, Mac 
Donald. odpowiadając na zarzuty 
posła Morgan Jones z Labour Par 
ty. który zgłosił wtilosek przeciw 

ć polityce rozbroieniowej . 
RSE oświadczył, co następuje : 


„Obecnie rząd brytyjski: zajmu- 


"ie się kwestią. doprowadzenia do 

"skutku międzynarodowej « umowy 
Tozbroieniowej. Jeśli do tego nie 
dojdzie, 

wówczas ta rzad brytyjski Dad 
SE przed 
R całym światem na kim ciąży za to- 
i odpowiedzialność. ; 

W. Brytanja w sprawach roz- 
Kbrojemia współpracuje ściśle z 
Francją, Włochami, Stanami Zjed 
_moczomemi, jak róweież  inremi na 
rodami, zwłaszcza małemi, które 


Wyniki wyborów 
 23-go b. m. 


"BERLIN, 14.11. — Osłateczne urzę- 
"dowe wyniki wyborów wczorajszych 
w Niemczech ogłoszone zostaną WOP 
ro W ‘dain 23 listopada. 


| 


| 


są wybidnie zańnteresowańie w tej 
dziędzim €. 

"Zażądamy od Niemiec —oświad 
czył Mac Donald — by zgłosiły 
Się „do .prac: nad: rozbrojeniem, nie 
przy ich zakończeniu, lecz obec- 
«ie. Niech Niemcy reprezentują 
same- siebie i przemawiają w swo 
jem imieniu. Rząd brytyjski = 
zakończył Mac Donald — nie mo- 
że pozwolić jednak na bo. . 3 dowanie antyniemieckie i wzywa 
by práce nad rozbrojeniem nie od do stańowczej akcji. Wielkiej Bry- 
bywały się ponieważ Niemcy Się ; tanji przeciwko tym, którzy CZy- 

wycofały. | nią pokój wątyliwym, 


Wycofanie się Niemiec diewat- 
płiwie ` skompl ikówało w wielkim 
-stopniq pracę  konierencji rozbro= 
„jen owej, to = też -konieczną jest 
zmiana metod w pracy. - 

LONDYN, 14.11. — Da'szy ciąg 
wczorajszej debaty w- Izbie Gmin 
nad sprawą poli tyki 
wej rządu wykazał, że cały szereg 


rozbrojenio=. 


postów- zajmuje stanowisko zdecy 


Nr. TR" 
Austrja 
z o é PY 
ma już Kata 
WIEDEŃ, 14.11. — Wiedeński zad 
karny zaamgażówał już kata, Jest nima 
niejaki Jan Lang. krewny kata z czas 


sów dawnej: Austrji. Liczy on lat 50 A 
jest robotnikiem iabrycznym. : 


zi 
Budowa schronów 


"w Niemczech 


BERLIN, HI Minister Pracy 
Rzeszy” Ww porozumieniu: Z „ministrema: 
lotnictwa wydal ` rozporządzenie m 
sprawie przyznawania subwencyj ma 
rozbudowę schronów przed atakami 
Totniczemi, ; 

Subwencje przyznawane mogą iyé 


n 


Van der Luebbe_ mówi! 


do wysokości. połowy kosztów. 


Nie trzeba go jednak męczyć... 


BERLIN, 14.11. Proces o podpalenie 
Reichstagu obfitował wczoraj w sze- 
reg niespodzianek. Pierwszą z nich 
była zmiana w zachowamiu się Van 
der Liibbego, który przez cały. czas: 
siedział z głową podniesioną, rozglą- 
dając się ciekawie dokoła. 


Odpowiadał też na pytania prze- 
wodniczącego i  współoskanżomych. 
M. in. oświadczył on, że w Nem- 
azech był w połowie: a: 
"1932 r. - 


` dorf, twierdzi, że na dzień przed po- 


o współwine samobójstwa 


Niezwykły proces w Przemyślu 


Po 2 Proces toczy się. obec 


nie w sądzie okręgowym w Przemy 
ślu: przeciw em. kolejarzowi Fran- 
ciszkowi Wiśnickiemu, oskarżone- 
muo udzielenie pomocy w popełnie 
niu-samobójstwa. 
Tło sprawy jest aastępujące; 
"Oto w ostatnich. dniach czerwca 


1. 1932 odbywała się-w. Czytelni. dż 
S. E. w gminie Wilcze, zabawa. Na. 
"sali" obecni byli wśród wielu gości 


także «Franciszek  Wiśnicki i Alc- 
ksander Pasławski, majster komi 


aiarski, Nad ranem opuścili oni lokal: 


czytelni. W pewnem oddaleniu od 
nich Szli inni uczestnicy zabawy. 


V pewnym momencie dały się. 
: słyszeć szybko po sobie następują 


R ce dwa strzały. 

Aleksander Pasławski. osunął się 
ha ziemię, brocząc krwią i skonał. 

Jedynym świadkiem zajścia był 
_ niejaki Wajda, urz. wojskowy. 
-Natychmiast po zajściu zgłosił się 


=- ma policji Franciszek Wiśnicki i po-- 

dał. że w czasie drogi powrotnej z- 
<- czytelni do domu zapytał go nie- 
ani - spodzianie  Basławski, czy ma re- 


Wieści giełdowe 
'- Dolar 5.52 


PNA rynek dolarowy wykazu- 

le min'malne zmiany. 
Dolary w zaofiarowaniu po. 5.58, 
-przy obliczenia międzynarodowem 5.39. 
Bank Polski płaci za dolary po 5.52. 
Funt angielski nadal- zwyżkuje. 

, PAPIERY LOKACYJNE 

3 proc. "poź. 
48, 5 pr. poż. KGÓWIEŻOŹ 5.pr. poź, KOl. 
"44.75, 6 pr. poż. dol 58.5. 7 - pr. -poż: 
=7L75 Śląsk 48, 


„Magistrat. 49,5, 7 pr. 


LZZ. dol. 37,75. 4 | pół pr. LZZ. 43.75. - 


-6-5r. obl. m. W: "1926 r, 8 i 9 em, 44, 
5 pr, LZ. m. W: 58.63, 8 pr. LZ. m. W. 
45.5, 8 pr. LZ. Sagi 56 8. pr: EZ. Piotr- 
kowa. IES ESS A E EES 


wolwer. Wówczas 'Wiśnicki. ycią. 


znalazły wiary u przeshuchuiących: 


- Wypadek szwedzkieso kostna 


* bud: 384 Dolarówka | 


-phiko SOSY : 


gnat z kieszeni rewolwer i podał go 
Pasławskiemu. die przypuszczając 
wcale, że ten zrobi zeń użytek. 
Tymczasem Pasławski przyłożył 
rewolwer do skroni i zanim się Wi 
'śnicki zorientował Ww sytuacji, strze” 
lit i padł trupem. 
-Metne zeznania Wiśniekiego nie 


dał Waida szczegóły tak rewelacyj 
ne, że sędzia przerwał rozprawę 
dla dania prokuraturze _ możności 
rozszerzenia tézy aktu oskarżenia. 
-Wajda podał całkiem dokładnie 
przebieg zajścia, Wedle zeznań Waj 
*dy. miał Pasławski w trakcie rozmo 
wy powiedzieć do Wiśnickiego: - 
aS Oa miał rewolwer, to- 
bym się zastrzelił. 
Na to Wiśnicki: 
— Masz tu mój rewolwer — i 
podał mu swój browning, nabiwszy 
go uprzedńio trzema kulami. 
Pasławski przyłożył lufę rewol- 


£o funkcjonariuszy: policii, którzy 
g0 przytrzymali, : 

W toku dochodzeń zmieniał Wi- 
Śnicki kilkakrotnie swe zeznania. I 
tak podał, że Pasławski żalił się 
przed nim na troski, które zo tra-. 
pią, że opowiadał mu a narzeczonej, 
która opuściła Zo przed daty, a któ: 
rej zapomnieć nie może i t. p.. i że 
chetnie popełniłby samobójstwo, by 
raz wreszcie przestać się męczyć. 

Tymczasem przesłuchani przez 
władze członkowie rodziny Pasław 
skich i jego koledzy zeznali, że Ale. 
ksander Pasławski był pełnym ży: 
cia, wesołym młodzieńcem. że snuł s 
wielkie plańy pa przyszłość, że 0 
swej nieszczęśliwej miłości już dā- 
wno zapomniał i że jako niezwykie 
religijny. złeboko - wierzący czło- 
wiek. nie byłby: popełnił samobój- 
stwa. -= 

Jedydy Św ada zajścia. urz. Wai 
da. nie umiał podać — w śledztwie 
bliższych szczegółów sprawv. Wie | razem rewolwer _wystrzelił. Pa- 
dział tylko. że Wiśnicki dat Pa- | sławski padł na ziemię i skonał. — 


-):36:(— 


get jednak rewolwer nie wystrze 


po "Wiśnickiemu, mówiąc: 
— Ten rewolwer jest do niczego, 

chciałem się zastrzelić, ale nie strze 

la. 


Nik, zarepetował broń ipodał ją z 
powrotem Pasła yskiemu ze słowa- 
| mi: e SSN 


'Nie mylił się. Pasławski przyło- 


skroni. pociagnął za cyngiel. Tym 


- NAD porcie sdyńskimm 


GDYNIA: 7 "14.11, Na redzie - - portu poniżej kolana: 
gdyńskiego podcżas zarzucańia "kótwi. Motorówka portowa *przewiozła ran 
cy ze szwedzki ego statku „Lisa“ tañ- | mego do” kapitanatu portu, a wezwana 
CHCH - pociąznał za "sobą - leżącą ©bok karetka- pogotowia odwiozła go. na- 
linę stalową, która zapłątała się 0 no 
zę, kapłana statku „Carla Dohiberza. ~ 
Kpt. Dohiberg doznał przytem skom.. 
Złamania | prawei nógi 


mo, gdzie pozostanie przez 
czas na iż > 


Świadek Grave, fryzjer z Henings- 


weri- do skroni, pociągnął za cym- 


Wówczas zwrócił Pasławski 


: Wisnicki wziąwszy. rewolwer, do. 
reki. stwierdził. że broń jest zabez. 
pieczona- Odsiimął przeto bezpiecz 


żył ponownie lufe- rewolweru do- 


tyvchm'ast do szpitala. Św. Wimcemte-- 
dłuższy . 


sławskiem: zewofweri” n ENE 
- Na obecnej rozprawie BÓR: po- 


=o Tens już: napewno ai SE 


"kilkn 


żarem widział Litbbepo przed wit» 
jem mieszkaniem w towarzystwie 
osób, Lübbe, wyprowadzony, 
przed stół sędziowski, ma pytanie, czy 
to jest prawda, odpowiada: 


Nie mogę powiedzieć... 
Przew.: Gdzie Lübbe by! potem?, 
Lübbe: U narodowych socialistów:.. 
Słowa te wywołują w sali * 
olbrzymią sensacie. 
Nastepnie oskarżony. przyznaje, 
rozmawiał z kilku osobami i 


otrzymał od nich pieniądze, nie może 
- jedna powiedzieć, kto to obył 
Dymitrow: "Czy Lübbe powrócił Z 
z Heningsdorf do Berlina iczy rozma= 
wiał w schronisku policyinem Z dos: 
zorcami? z 


że 


Lübbe: nie. 

Dymitrow: — Świadek. Grave - twier- 
dził, że w Heningsdorf byta twierdzą ; 
komunistów. Możeby Lubbe  powie- 
Ry coś, czy tam byti aarodowi sj- 

ielsści? ~ 

Lübbe: Tak. (Sensacja į poruszenee 
na sali). 

Przew.: Skąd oskarżony o tem tzi 


dòbrze- wie? 


Lübbe: Przecí eż:  walzialem ich 
naka: ŻĘ 


- Dymitrow: Mojem zde. most, + 
30 którym Lubbe przeszedł do sali 
plenarnej Reichstagu, przerzucony 20 
stal z Heningsdorf... 


WE 


Przewodniczący przerywa, oświad- 


-czając, że sposób. “stawiania pytań- 


przez- Dylnitrowa e. zbyt te 
NSZZ 


Dlaczego Libbe. 


:Dymitrow: Wy- 
jechał do łienmgsdorf? i 
Lübbe uśmiechając się: 


Tan byo 2 
najlepsze miejsce na noche... f 


_ Dymitrow. chce dalej zadawać py- 
tania, ale- przewodniczący przerywa 
mu. zaznaczając, że nie należy za- 
straszać Liibbego.- już w pierwszym 
dniu przez nużenie go pytaniami, 


raiszą rozprawą -w procesie o podpa- 
lenie Reichstagu, biura Conti podaje: - 
„Zmiana w zachowaniu „się wan 
Lubbego powitana zostala przez ucze- 
stników. procesu, a zwłaszcza przez sąd 
z zadowoleniem, można bowie j 
na tem nadzieję że popra 
trwała i van der Lubbemu 
daia” przecież” rozwiąże się ję sł 
wyzwoli się on zupełnie z depresji nef: 
"wowej, ná- która zdaniem: rzeczoznaw 
cy: lekarza ssa SĘ 


? 


BERLIN, 14.11. — W związku z wcze EE 


Rok rocznie w. iesieni w oranżerii ogrodu Luxembowrg _ odbywa s2 
pokaz owoców. jarzyn į ich przetworów, malowniczo. rozlokowa- - Przed. cąagniceniem loterii > we Francji. Chara 
nych w wzelkiej, szk'anej hali, (-5, PR EREINA obraz ei —- “poszuki iW 


LI j- 
Nowy milioner fra kosić. iryzjer 
z małego miasteczka Tarascon, M. 
Bouhoure który wygrał na loterii 
5 mili. franków. ; 


CZYTAJCIE 


INO“ 


Jesień — to czas po'ewań. Sport ten. zwłaszcza rozwinięty iest Tegoroċzna nagroda Nobta w dzia* 


w Amefii, gdzie znajduje mnóstwo zwolenni ków. Na zdięcia jeden - | le fizyki podzielona została pom e- 
z-iragmentów polowania na jelenie. dzy prof. Ervina Schroedinzera 


Austrii (nasze zdięcie), który ostat: 
| no wykładał w. Oxfordzie i proś 
Diraca z Angi. 


To nię žne. E "lecz. tradycyjna b'twa „mączna”, któr: RRS i ch w, 
j nie: Studene į an = W ARS AE kolegów z pier- ` Generał. Vir enie, kozendaco frane chskiezo raidu  powietrznega 


RE ka, „wydaje. załodze samolotów ostatme instrukcje. 
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0 stukonnej limuzynie posła - komunisty 


lordach - socjalistach i Kucharce, Która broni Kapitalistów... 


Każde społeczeństwo dzieli się na 
Kasty, klasy, partie, na zwalczające się 


„rwszelkiemi godziwemi i niegodziwemi 


sposobami obozy, 

Żyjemy w tem, przyzwyczailiśmy 
się do tego i nawet trudno byłoby po- 
myśleć, że może być inaczej. i 

A jednak — skoro bliżej się przyj- 
rzeć tym rzeczom i sprawom, nie są 
one takie proste, zrozumiałe i normal- 
me, jakby się zdawało. 

Bo proszę sobie pomyśleć, jak te rze 
czy wyglądały dawniej, Dawniej też 
przecie 
były kasty i zwalczające się lub niena- 

wistne i wrogie sobie klasy. 
Niedzisiejszy to wynalazek. 


, Ale dawniej było wiadomo, że w 0- 


bozie bogaczy są bogacze, w obozie 
biednych biedacy, że kapitalista repre- 
zentuje interesy kapifału, robotnik inte 
resy i prawa klasy robotniczej. Były 
ło sprawy iasne, wiadome i zrozumia- 
le. 

I było tak zawsze do czasu, gdy owo 
przewodzenie i reprezentowanie inte- 
wesów pewnej klasy mie zaczęło się 
stawać intratnem stanowiskiem, szczeb 
lem do własnej kariery, zawodem. . 

Za czasów starożytnych wódz, nie- 
wołników mógł się dosłużyć krzyża, 

ale takiego do którego go przybijadl. 

Za czasów średniowiecznych, ba, dużo 

później, bo jeszcze przed dwudziestu 

czy trzydziestu laty wodzowie warstw 
tiemiężonych i wyzyskiwanych / prze- 
pełniafi więzienia. W takich warunkach 
niewielu było na takie „godności“ ochot 
ników. A jeśli byli, to mamy wrażenie, 

Łe trochę: inni niż większość dzisiej- 

szych. 

Porównajmy teraz to, z dobą obec- 

i ną. Deputowany komunistyczny do par 
lamentu francuskiego p. Cachin posiada 
piękny zamek na południu Francji 

t zajeżdźa przed parlament własną stu 

konną limuzyną. Naturalnie poto, by wy 

powiedzieć grzmiącą mowę o tych któ 
rzy giną z głodu... 

-Belgiiski wódz socjalizmu p. Vander- 
veide jest wielokrotnym milionerem. 

Na piersiach setek i tysięcy wodzów 
t reprezentantów mas wyzyskiwanych 
4 pracujących widnieją „burżujskie* or 
dery. Każdy z nich prędzej czy póź- 
miej będzie posłem, deputowanym, mi- 
mistrem wszechwładnym. 

Anugielskich wodzów socjalizmu PRETE 
król tytułami lordów i baronetów. 
Jak widzimy — dziś nie jest tak źle. 

Poświęcenie dla sprawy małych i gnę 

bionych naogół opłaca się, I to wcale 

nieżle... 

Rzadko się zdarza, by któryś z tych 
dzisiejszych ofiarników, miał w swojej 
karierze tak „krwawą“ kartę, jak od- 
siedzenie kilku /dni lub tygodni w a- 
reszcie. Najczęściej puszczą go zaraz 
po sprawdzeniu legitymacji poselskiej, 
lub naskutek możnych wpływów i nie 
bywałego hałasu jaki natychmiast w 
takim wypadku powstaje. 

Rzadko się zdarza, by któryś z tych 
dzisiejszych wodzów 

żywił się chlebem i wodą - 

a mieszkał w norze robotniczej, w no- 

rze, w jakiej żyją tysiące jego zwolen 

ników i wyborców. Dziś mają oni wy- 
godne i piękne mieszkanka a na kar- 
tach drogich win 


znają się nie gorzej, 
od swoich wrogów, kapitalistów, wy- 
zyskiwaczy i burżujów. 
Zmieniły się czasy i ustalone trady- 
cją zwyczaje, 


Ale pójdźmy dalej, Zmieniły się nie- 
tyłko po tej jednej stronie i na lewicy. 


'Jakgdyby dla równowagi zmieniły się 


i.. po tamtej stronie barykady. 

Przecież ci wielcy potentaci, wyzy- 
skiwacze, ciemięzcy 1 kapitaliści nie 
biorą udziału w walkach politycznych. 
Wolą siedzieć w ciszy swoich gabine- 
tów i ciułać daleł miliony. 

Któż ich broni, kto za nimi gardłuje 
najgoręcej, kto oddaje głosy na ich li- 
sty do urny wyborczej? Przecież tych 
prawdziwych „panów” jest tak niewie 
lu... 


Łatwo dać odpowiedź na to pytanie. 
Rozejrzyjmy się wokoło. Zobaczymy, 
że świadomymi lub nieświadomymi otu 
manionymi sługami i rzecznikami wszel 
kiego wstecznictwa, reakcji i niespra- 
wiedłiwości społecznej, która tak bar- 
dzo owym „panom“ dogadza — są zno 
wu mali ludzie. 


Jedni dlatego, 


że im zato rzucają ochłapy z „pańskie» 
go* stołu, 

Że ci wielcy płacą im grosze, za które 
jeden i drugi naiemny sługus bije w 
swój własny stan, w swoją własną do- 
lẹ, opiera się wszystkiemu co dobre, 
mądre, sprawiedliwe dla wszystkich tu- 
dzi... 2, 

Inni, poprost — z głupoty. Zbyt 
wielki i popierany przez najbardziej 


| 


niespodziewane w tem gronie czynniki 
mają ci „panowie* urok, by dziś je- 
szcze jakaś kucharka lub jej „pan“ na 
równym z nią poziomie umysłowym sto 
jący — nie oddał swego głosu dla nich 
i za nich... 

I ciągną za sobą sforę tych małych, 
głupich lub złych, tych wszystkich któ 
rzy za to że się ich wyzyskuje, otrzy=. 
mują 
wielką nagrodę: prawo gnębienia i wy- 
zyskiwania jeszcze nmędzniejszych i 

słabszych od siebie... 
a sami uśmiechaią się pogardliwie... 

Są zresztą spokojni... Na szczytach 
przeciwnej barykady rosną i tworzą 
się nowi ich bracia. 3 

„Komunista w stukonnej limuzynie i 
socjalista z miljlonewym kapitałem w 
banku. 
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„Sługa Boży” -- arcybiskup Aleksander z Pińska 


, Okradł nietylko Państwo Po'skie 


Donoszą nam z Pińska: 

. Pisałiśmy już o wykryciu nadu- 
Żyć podatkowych na szkodę pań- 
stwa dokonanych nizez arcybisku 
pa prawosławnego Aleksandra w 
Pińsku. 

Obecnie podajemy do wiadomo- 
ści pitbliczatej niektóre aitaa SE 
dotyczące nadużyć, _popełnion 
przez arcyb: 
Aleksandra i jego wspóltńików m 
szkodę diecezji Poleskiej. 

1) W r. 1930 arcybiskup Aleksan 
der pod pretekstem remontu cer- 
kwi w Leszczu koło Pińska sprze- 


prawosławnego ; 


dat jeden hektar gruntów cerkiew 
nych za 800 dolarów i tą kwotę so 
bie przywłaszczył. Kiedy do arcy- 
biskupa Aleksandra stawiła się de 
legacja cerkiewna dia otrzymania 
tej kwoty. celem dokonana remon 
tu cerkwi, to arcybiskup Ałeksan- 
ider odmówił 


wydania 800 do'arów 


i cęrkiew nie została odremonto- 
wana. 

Powyższą machinację arcybiskit 
pa Aleksandra pokrywal: urzędni- 
cy kcnsystorza — sekretarz Witot 
ski i skarbnik Kiryłow. 

2) W tymże roku arcybiskup A- 
lelksander samowolnie zagarnął w 


Zatarg zarobkowy 


w hutnictwie żełazmem 


W ać z zatargiem zarobko- 
wym w hutnictwie żelazńt:em na 
Śląsku, o czem w-swoim czasie pi- 
saliśmy, odbędzie się jutro 16 b, m. 
posiedzenie komisii arbitrażowej, 


Krwawe wese e 


która rozpatrzy sprawę wysuwane 
go przez pracodawców żądania 15 
proc. obniżki płac taryfowych 0- 
raz 15 proc. obniżki zarobków akor 
dowych. 


w Mochłowicach 


2-godzinna walka policii z piiekzmi 


Późnym wieczorem ubiegłego ponie- 
dziatku restauracją Rekusa w Kochło- 
wicach, gdzie odbywała się zabawa 
weselna była terenem Skandalicznej a- 
wamtury. Awantura przerodziła się nie- 
bawem w bójkę, w czasie której zde- 
mołowano urządzenie sali zabawowej 
i wybito szyby. 

Ë Dia ochrony reszty mienia wezwał 
restaurator policięe 

Zjawienie się posterunkowych przy- 
prawiło awanturników o istną- furję, 
przyczem jeden z nich, Karol Koło- 
dziej rzucił się na policjanta i dwu- 
krotnie go uderzył. 

Na głowy posterunkowych posypał 
się pozatem grad kufli od piwa, fla- 
szek i kamieni, a nawet padły trzy 
strzały rewolwerowe, wobec czego po- 
sterunkowi wycofali się, wzywając je- 
dnocześnie posiłków. , 


Dopiero po dwóch godzinach przy 
pomocy -przybyłych funkcjonarjuszy 
udało się zajście zlikwidować przy u- 
życiu pałek gumowych, 

W czasie likwidacji zajścia jeden z 
napastników zamierzał ugodzić nożem 
post. Różyckiego, szczęśliwym jednak 
trafem skończyło się na zniszczeniu 
czapki. 


Rannego w czasie strzelaniny w no- 
gę robotnika Wiktora Wałacha z Ko- 
chłowic po udzieleniu na miepscu po- 
mocy lekarskiej odstawiono do leczni- 
cy brackiej w Bilszowicach, Główne- 

j mu aranżerowi awantury Kołodziejczy 
kowi udało się zbiec. 

W ciągu dnia wczorajszego przepro- 
wadzała policja dochodzenia na miej- 
scu krwawego wesela. ` 


 Przedewszyst'kiem gotówka 


ka zdania są nietylko ludz:e ucz- 


ciwi ale również zwyczajni, a nawet - 


majzwyczajnieisi złodzieje. 

W ostańmich czasach złodzieje nie- 
chętnie tylko zabierają jakieś przed- 
mioty (gdyż te trudno spieniężyć), a 
swe wysiłki kierńią w dobrantu się 
do kasy z pieniedzmi. . 

Tacy właśnie odczuwający „głód 
gotówkowy" złodzieje dostali się wcza 


rajszego wieczora do meszkania Au- 


gustyna Czekały w Szarleju (Radziom . 


Kowska 8), gdzie po rozbiciu zamka 
zrewiidowali zmaiduijące się w szafie 
garnitury. Rewzia ta ne bez trudu 
data rabusiom w sumie około 200 zł. 
w banknotach i bilonie, które właści- 


cel pozostawił w tem niewyszukanem : 


j ukryc M. 
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swoje pos'adanie i rozparcelowat 
dziesięć hektarów gruntów cerk c- 
wnych w Leszczu koło Pińska i 
wspólnie z ks. proboszczem Wło- . 
dzimierzem Soroszkiew:czeni wy- 
imuszań od każdego nowonabywcy 
łapówki w wysokości od 50 do 300 
dolarów za działkę. a w razie nie 
otrzymania — odmawia'i wydzier 
żawiema dz'atki. 

W tej operacji od roku 1931 u- 
czestn czyli: „szara eminencia" se 
kretarz osobisty arcybiskupa, Mi- 
kołai Żytyński oraz obywatel m. 
Pińska. Bazyli Piotrowski. ©, 
3) Ks. W'odzin`erz . Soroszkie- 
wicz słynny jest ze sprzedaży la- 
sów cerkiewnych jeszcze od roku 
1924 przyczem kwoty. uzyskarie z. 
tych tranzakcyi — pom'iając kou- 
systorz — przekazywat bezpośre< 
dnio arcybiskupowi Aleksandrowi, 
który takowe sobie przywłaszczał, 
Tę rabunkową gospodarkę w ro- 
ku 1926 przerwal mieszkańcy wsi 
Żółkina i Hotyrki, którzy ze skan- 
dałem wybDędziłi z tego tervto- 
rium ks. 'W'odzimierza Soroszkie- 
wicza i w ten sbosób położy” kres 
rabunkowi. dobra diecezia nego. 

4) Z tego powodu ed roku 1926 
miejsce ks. Soroszkiewóczą zaini- 
je „mąż zaufania” arcybiskupa A- 
ledksandra generałny pełnomocnik 
po'esk'ego konsystorza. Bazyli Pio 
trowsk', który — m'edzy innem — 

w miesiącu marcu 1933 roku mano 
cy rozporządzenia arcybiskupa A- 


łeksandra wyrabał las cerk ewny 


we wsi Karosino powiatu Kam'eń- 
Koszyrskego i wywiózł takowy 
wraz ze swym wspólnikiem, p.Wo 
lowelsk'm zagranicę. 

Dostał za ten czyn swój Bazyli 
Piotrowski trzy miesiące aresztu 
od pana: starosty powiatowego W 
Kamieniu - Koszyrskim, ale późn ej 
jakoś wykręcił się. 

Obecnie poleski konsystorz pra- 
woesławny żąda od meic- 

ks, proboszcza w Karoln'e lasu. al 
bo pieniędzy. ale „zaginęły“ i las 
i gotóweczka. 

Okazuje. se. że na świecie są me 


tylko „zag ‘nieni ludzie, ale też 1 
„lasy zagin one”. 
Dalsze „kwiatki“ o Ea 


arcybi skupa Aleksandra podamy w 
najbliższej przyszłości. 
" _ Pińszczanie, 
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Zona wszecdhpołąlncji dyktatora 


Kim była i jak umarła Nadieżda Stalina 


Prywatne życie wszechwładme- 
go sekretarza generalnego sowiec 
kiej part komuemstycznej i fakk- 
tycznego wiadcy Rosii nie ogra- 
nicza się do tego, cośmy już na 
ten temat pasali, 

W życiu Stalina grala w swoim 
czasie jakąś nieznaną bliżej rolę, 
żona jego. Nadzieżda z domu Ali- 
łujewa, która w r. ub. według ko- 
mumikatu oficjalnego, zmarła wsku 
tek spóźańomej operacji wyrostka 
robaczkowego. 

Żonę swą Stalin znał od pierw- 


szych dni po- jej przyjściu na 
świat. Wówczas przyjaźmł się 


on ze śŚlusarzem Allitujewym — 
jej ojcem. Jedynie grożący Stali- 
mowi areszt spowodował, że nie 
został on chrzestnym ojcem Nadi. 
Po latach Stalin spotkał się znowu 
z Nadireżdą w domu jej ojca. Po- 
nieważ sprawy partyjne wymaga- 
ły dłuższego przebywania Stalina 
w Petersburgu. Nadieżda Alliłuje- 
wa — flo-letuia dziewczynka — 
została zaangażowana do pracy W | 
charakterze tajnego TRTE 


wszak Że» stawić przed 2 


„dreżda, widzac, że Stalin może 
zginąć, przyszła do prezesa sądu 
wojskowego, generata Kaukazczy- 
ka i oświadczyła, iż zabójstwo by 
ło dokonane przez «ią. 

Generał, mimo. że niebardzo 
wierzył tym opowiadaniom, znając 
ekspansywny charakter kobiet 

Powiadomiony o tem przez Àl- | wschodn, poradził jej zamńilczeć o 
liłujewą, członek partii Poleżajew | wszystkim, a wkrótce potem zwol 
natychmiast wymaiął pokój aresz- nit. Stal na. 

| 
| 


Gdy Stalin został aresztowany 
i osadzony w więzieniu Nadieżda 
potrafiła mawiazać.z nim kontakt 
i upewnić go, że nic poważmego 
mu me grozi. bowiem w chwili 
wkroczenia policji, Stalit rzucił 
paczkę ważnych dokumeatów ma 
szafę, a policja ich nie zma!łazta. 


towanego i uratował w ten spoób Niedhugo po wyjściu z więzienia 
obciążające a tak ważne dokumen | w Tyflisie, Stalin byt znowu aresz 
ty. Pragnąc dopomóc swemu przy | towany za działalność rewolucyj- 
jaciełowi, Nadieżda zawarła ma- | ną i zesłany do t. zw. kraju Furu- 
wet znajomość z jednym z agen- | chańskiego w Syberii pó'nocnej. 
tów „ochrany“. Ładna, sprytna i f Meszkał on w wiosce, zupełnie 
inteligentna dziewczynka prowa- odciętej od świata. 
dziłaby swói romams przez czas ! Pewnego razu do miejsca jego ze- 
dłuższy, gdyby ma przeszkodzie | stania przybył nowy towarzysz. 
mie stanał Stalin. Gdy po wejściu do mieszkania czło 
Zakochany, pałający wschocnią | wiek ten zdjął z siebie futra, oka- 
zazdrością zato się, że była to Nada Aliuhrje- 
zabił agenta na ulicy. Wa: 
Został jednak aresztowany. Mimo, Przez całą not mówili ze sobą. 
że żadwiych poszlak przeciw niemu | Stain wyznał jej miłość. Rankiem 
cię Ai władze postanowiły "sie + opuściła północną wios- 
a- e. 


lw | 


dzicjel pokraiat brzyiwa swą ofiarę 


armia za stracone nadzieje finansowe- - GZy ba zawód m łosny 


Włodzimierz Petrak, 25- letni mło- 
dzieniec, miał mimo mlodego wieku | 
mocno zaszarganą opinię. Siedział w 
więzieniu, zadłużał się na prawo i le- 
wo... 

Jego skiepik spożywczy skutkiem róż 
nych kombinacyj finansowych właści- 


w 


ciela był już w przededniu bankruc- |, 


twa, więc Petrak, chcąc ratować swój 
byt postanowił bogato się ożenić i tak 
podreperować swoie finanse. Zwrócił 
uwagę na 17-letnią Martę Bittnerównę, 
córkę zamożnego właściciela dwu za- 
kladów fryzjerskich, która jednak ja- 
ko jedynaczka miała przyrzeczone 
duże wiano i postanowił za wszelką 
<enę zdobyć dziewczynę. Rozpoczął 
- obcesowo 1 udało mu się uwieść panien 
kę przemocą. 

Oiciec dziewczyny nie dowierzał ob 
cesowemmu konkurentowi córki, Nie wie 
rzył w iego opowieści o rzekomem bo 

zactwie a w, rezultacie, zbadawszy 

sprawę gruntownie, stwierdził że i on 
f córka padli ofiarą wytrawnego blagie 

ra i kamciarza, któremu nie szło o nic 
"innego jak o pieniądze. 

Co więcej, nadeszły wiadomości od 
krewnych Bittnerów, że Petrak obcho- 
dzi ich iwyłudza pieniądze, dowodząc 
przytem, że musi się z Martą ożenić, 
gdyż spodziewa się ona macierzyń- 
stwa. 


Wszystko to złożyło się na zerwa- 
nie. marzeczeństwa. 

Petrak przyszedł do Bittnerówny na 
ostateczną rozmowę į wywoławszy ją 
na schody, po bezskutecznych proś- 


I Dziś Leopolda 
Jutro Edmunda 
SŁOŃCE 


wsch. sł, 6.55 
Zachód sł. 3.46 


Środa 


15 


LISA OPADA 1833 E Wsch. ks. 3.56 
| az Zachód-.ks. 2.27 


ciec, 


„dziewczyną, włożył jej na palec obrącz- 


'kreślając zarazem fakt 


planowali popełnienie samobójstwa. 
Wersji tej Bittnerówna zaprzeczyła. 


bach, by zechciała zgodzić się na mał- 
żeństwo, objął ją, począł całować na 


pożegnanie, a nagle, wyjąwszy brzy- Rany odniesione przez  dziewczy- 
twę z kieszeni, zaczął krajać okropne- | nę były bardzo poważne, gdyż 
mi ciosami twarz dziewczyny. Wresz- | prócz zeszpecenia polegającego - na 
cie gdy na krzyk ranionei nądbiegł oj- | okropnych  bliznach,, przecinających 


twarz w kratę, otrzymała ona cios 
w szyję, niebezpieczny dła życia, 
Sąd okręgowy skazał krwawego 
narzeczonego 
na 5 lat wiezienia, 


a warszawski sąd apelacyjny, roz- 
patrzywSzy Sprawę ponewnie, wy 


szaleniec podciął sobie brzytwą 
gardło. SEE 

~ Wieziony do kala EA z pół- 
przytomną i okropnie. załaną krwią 


kę i napisał jakieś trzy kartki, na 

które następnie powoływał się w toku 

e: > |rok ten w dniu wczorajszym Za- 
Dowodził, że oboje z Bittnerówną u- l twierdził. 

;:*:l 


Samobójstwo adwokata 


Dowiesił się -= z medzy 


ka pomoc ekazała się spóźniona. 

+ Rosengarteu prowadził. we. Lwowie 
kancelarię adwokacką od przeszło 33 
łat i powdziło mu. "się bardzo dobrze. 
Dopiero w ostatnich czasach, gdy kan- 
celaria adwokacka przestała dawać do 
chody, znałazł się w cpłakanycit stosum 
kach finansowych do tego stopnia, że 
zabrakło mu zupełnie środków na utrzy 
manie rodziny, złożonej z żony i 
15-letniej córki, Ś 

Samobójstwo znanego, starego adwo 
kata, wywarło we Lwowie ogromne 
wrażenie, Świadczy bowiem aż nadto 
dosadnie o ruinie materialnej, w ja- 
kiej znałazła się nawet ta grupa inteli- 
gencii pracującej, która najdłużej opie- 
rala się kryzysowi. 


Onegdai zamieściliśmy artykuł, oma 
wiający . rosnące w zastraszający 
sposób bezrobocie i nędzę w sze- 
regach pracującej inteligencji, pod- 
znamienny, 
iż kryżys' dotknął w równym stopniu 
także zawody, uchodzące dotąd po- 
wszechnie za najbardziei dochodowe, 
jak lekarzy, adwokatów i inżynierów. 

Dziś podać możemy wypadek, który 
dosadnie potwierdza nasze dowodze- 
nia i świadczy do jakich granic posu- 
nęło się ubóstwo świetnie do niedawna 
prosperuijących zawodów. 

Oto we Lwowie, w mieszkaniu włas- 
nem przy ul. Sykstuskiei, popełnił 
samobójstwo 63 lata liczący adwokat 
miejscowy dr. Juljusz Rozengarten. 
Powiesił się na haku od lampy, a wszel 


Dalszy ciąg powieści 


„POD MASKĄ MIŁOSCI” 


w n-rze jutrzejszym. 


| 


i 


Po rewolucji Nadieżda stata się 
sekretarką Stalina. Rozmowy o 
miłości już me wzmawiali. Osa z 
całem poświęceniem pomagałą w 
pracy człowiekowi, którego — 
zdawało się — kochała. 

Gdy między Stalinem a Trockim 
wyniki zatarg na tle wysuwania 
się Stalina na pierwsze miejsce w 
armji (działo się to w czasie woj- 
ny domowej), potężny podówczas 
głównodowodzący zażądał od Le- 
nina 

odwołania Stalina z frontu, 
O tei rozmowie Trockiego z Leni- 
nem dowiedziała się Nadieżda i do 
niosła Stalinowi, pisząc w. liście: 
„Fowarzyszu! Pozbaw się Troc- 
kiego wcześniej, niż on ma Zamiar 
pozbawić się Ciebie...“ 

Stalin zdecydował sie przyje= 
chać do Moskwy. Ożenił się, a je 

go „miodowy miesiąc przypadł 


ną okres początku walki z Troc-- 


Żona Stalna zrozumiała odrazit 


że władza robi z rewolucjonistów 


satrapów, którzy nie rozumieją po 
trzeb ludu a rozmiłowani Są w do 
ktrynie, że prawda i rzeczywistość 
dochodzi do nich w zniekształco= 
nej forme. Aby stykać się bezpo+ 
średnio z życiem i dawać rady mę 
żow, wstępuje omna do Instytutu 
Przemysłowego w Moskwie. Ko- 
rzystając Z 
nieograniczonego wpływu na 
nięża, 

koryguje ona niejedno postanowie 
nie Stalina. Pewnego razu potra- 
fita ona zwolnić z węzienia GPU 


pewnego obywatela, skazanego za : 


pochodzen'e szlącheckie na karę 
śmierci. 


groźne wymówki... 


Aa Pomaga'am Roca: za tos 


ba goniła po'icja carska. To wła< 
śnie daje mi prawo pomagać tym, 
kogo chcą rozstrzelać twoi czeki 
śc — odpowiedziała mu wówczas. 

Staln bezgranicznie wierzył 
swej żonie į kochał ją bardzo. co 
nieprzeszkadzało mu małtretować 
jei czasami, zachowywać się wobeć 
niej talk .despotyczin e. że rzucało 
się to w oczy wszystkim 

Podobno żona iego była człowie 
kiem 

bardzo religiinym. 

Śmierć Nadzieżdy  Aliłujewej= 

Stalfinowej jest dotychczas zagade 


ką. Wśród pewnych: sfer na Krem- 


lu krażą pog*oski, iż wierna przy< 
jaciółka 1 żona Stalina 
popełniła samobójstwo, j 

nie mogąc znieść doktrynerskiego 
stosunku swego męża do wielu za- 
gadnień życa wewnętrznego w Ro. 
sji: 

Jak było naprawdę? Któż ta 


ie?... Wiii 
w owczej skórze 


Nie trudna obecnie podać się za pa= 
szukuiącego precy i zarobku. Ale czę= 
sto tego rodzaiu prośby bywają wyko 
rzystywane przez męty społecznę w 
celach oszukańczych. 

'Naprzykład wczoraj z rana ziawiłi 
się na targowisku w Król. Hucie jacyś 
dwai nędznie 
świata bezroboczych którzy zaoliaro- 
wał swe usługi handlarce targowej 
Rymii Kernowei. 

Skorzystałą ona z taniej „oferty“ za 


co omi wywdzięczyli się i zabrali pacz 


kę zawierającą wyroby galante 
wartości 100 złotych 


m 


ubrani przedstawiciełe 


Stalin robił jej wówczas i 


llustrowal: HUBERT PACZKOWSKI 


Wszelkie prowa zastzeżone 


Kazimierz, któr ynie mógł Zro- 
gumieć, co spowodowało teraz 
- mmianę -postanowień swojego 


- pana, potrząsał z-niezadowole-. 


«ia głową. Nie mógł on poprostu 
- pojąć — dlaczego pan jego, tak 
-zwykie okrutny, godzi się nagle 
ma tak „łagodny* wymiar kary: 
ądził bowiem, że według Ża> 
-powiedzi — będzie miał się czem 

- popisać przy katowaniu biedne- 


-~ _ go Jerzego. A jakże się ucieszył, 
8 kiedy zobaczył starego Rymsza- 


ka. Był bowiem pewny, że i je- 
go 
czyć. 
Jerzy jednak, słysząc te sło- 
-~ wa, któte go tak samo prawie 
zabolały, Jakgdyby były już zisz- 
czone. ozwał się bez namysłu: 


= Nigdy, przenigdy !!! Nie po- 


' REPERTUAR 
TEA TRU POLSKIEGO 


Środa, 15 listopada o godz. 20 sta- 
raniem . Konserw. Muz. w Katowicach: 
- Wett: Koncert Symfoniczny. - 

„Czwartek, 16 listopada o- godz. 20 

iądze te jednak nie wszystko“ — 
premiera. 


RADJO 


KATOWICE, Środa, 15 listopada. 


7.00: „Kiedy rame wstają. zorze”. 
; 11.05: Gimnastyka. 7.20: Muzyka z płyt 
SĘ - JIB2: Ch wilka -gospodarstwa domowe- 

= 11.40: Wiadomości o eksporcie- 
podskoim. 11.50: 7Wi iadomości b eżące. 
(11.57: Sygnał czasu i hejnał z Krako- 
rwa. 12.05: Muzyka (płyty). 12.35: Wia 
klotności meteorolog. 12.38: Muzyka 
(plyty). 15.20: Wiadomości. gospodar- 
"cze i giełdowe. 15.40: Trio J. Brahim- 


BA 16.103: Program dla dz eci: 16.40: 


-Sknzynka pocztowa. 16.55: Arie | p'eś 
Mil. 17.20: Recital fortepianowy. 17.50: 
Muzyka (płyty). 18.00: „O. umiędzyna- 

owien'u łaomy*. 18,20: Muzyka 
płyty). 18.45: „Sylw ety akademików 
literatury: VI Karol Hubent Rostwo- 
rowsk“ 19.00: -Rozmartośo:. 19.10: 
Kamena miniaturowa, jei wpływ i 
znaczenie w rozwoju w spółczesnei fo- 
kografii", 19.25: Felieton: literacki p.t: 
„Maszyrva a poezia“. 19.40: Wiadomoś 
i -Spobtosyve. - 20.00: Przemówienie z 

ji 15-leca Niepodleglosci Państwa 

olskiego p. t:-.Skarb i finanse — 
wygl. p- Minister "Wład. Zawadzki. 
20.15: Godzinia muzyki. lekkiej. 21.15: 
Królowie palscy w pesmi bałkań- 
Skiej*. 21.30: Rec tal skrzypcowy. 22.15 

Muzyka taneczna. 23.00: Skrzynka nu- 
i mrodrotóndi: k 


ETA Józef Książek. 


każe mu pan niemniej Ćwi- 


- ZwWole na to, aby mój biedny oj- 


do dzieła — Kazimierzu 


' 


słowych na G. 


Nowy Czas 


DZIEJE KRWAWYCH. RZĄDÓW. 
BURGRABI ŚWIERKLAŃCA 


Powieść odległej przeszłości 


ciec poniósł tak straszną karę za | statniej prośbie, która może wy- 


mnie. =, 

W głosie jego drżał ból nieopi- 
sany i tomach nie mająca gra- 
TIG = 

—A to co innego. Jh nie 
chcesz — to gotuj się na śmierć 
— bo ten sam topór zetnie tobie 
nie rękę, ale twoją głupią gło- 
wę, która potoczy się pod stopy 
twojego biednego ojca. Przed- i 
tem jednakże otrzymasz jakąś 
dawkę mąk i katuszy, abyśmy | 


się dowiedzieć mogli, gdzie się 


znajduje twój serdeczny druh, 
taki sam łobuż, jak i ty — Mi- 
łosz! Musisz nam wyśpiewać 
miejsce jego pobytu, musimy się 
dowiedzieć, gdzie jest schowek 
tego łotra, aby go ztamtąd wy- 


kurzyć i talk samo sprawiedliwie 


ukarać — jak was obu. A 


więc 


-T już miał się rzucić Kazimierz 
— wyczekujący tylko takiej Spo- 


sobności — na wynęd= alego 
aż gdy Roe: nich 
wdał się stary Rymszak prosząc 


Jarosław a, aby mu pozwolił po- 
mówić chwil parę sam na SAMI 
ze swoim synem J erzym. 

Burgrabia zgodził się na to, i 
opuścił wraz z Kazimierzem 
loch więzienny, pozostawiając 
dwu skazańców ze sobą. 

Rymszak począł błagać teraz 
swojego syna i zaklinać na wszy- 
stkie świętości, aby nie odma- 
wiał zadośćuczynienia jego - =0- 


ÓW dniu wczorajszym w lokalach P. 
Z. P. w Katowicach odbyło się posie- 
dzenie przedstawicieli polskich związ- 
ków zawodowych pracowników RSE 
słowych.  - 


W posiedzeniu - wzieli udział Panoz 
Bernard 2 
Sroka-Sierosławski (Z. 


wie: „Jan „Brzeszczot (ZZP.). 
Gut (ZZPU.), 
P. U.) i Ludwik Maciejewski oraz Kie 
mens Zawisza (PZP.). 

W obszernej, wyczerpującej dysku- 
sii uchwalono powłać do życia komi- 
się porozumiewawczaą polskich związ- 
ków zawodowych pracowników umy- 
Śląsku. 
do komisji zadeklarowali przedstawi- 
ciele PZP., ZZPU., SPU.. zaś przedsta 
wiciel ZZP, oświadczył, że odnośną 
deklaracje złoży "dopiero po zajęciu 


stanowiska pfzez zarząd związku ZZP. 


i władze centralne tej- organizacji, 


Przewodniczącym - komisji poroz 
wybrany prezes | 


miewawczej został 


liworzen,e kom gii 


Przystąpienie. - 


| 
i 


| 


- więzienia wstąpili, 


-Koteckiego. 


bawić tak jego samego, jak i 
wszystko: obróci na lepsze tory. 


- Przypomniał mu także i o tem, 


że. kiedy iego nie stanie, cóż się 
wówczas dziać. będzie z biedną 
Jagną? 

Kiedy jednakże nice pomóc nie 

mogło i wszystkie prośby i za- 
klęcia zdawały się chybiąć ce- 
lu, użył Rymszak pewnego i mie- 
zawodnego fortelu. Powiedział 
OK SW: ojemu synowi głosem przy 
ciszonym i pełnym jakiejś mie- 
Diańskiej rozkoszy — o zemście. 
Bo ieżeli on, jako silny i czer- 
stwy młodzian przy życiu pozo- 
stanie — to przecież będzie mógł 
należycie pomścić wszystkie 
cierpi enia nietylko swoje, ale i 
ate ojca i Jagny i wszystkich, | 
"rzy niesprawiedli: 
"grabi pamiętają. A bed 
sta słodka i niezawodna. Wtedy 
raz przynajmniej — dojść  bę- 
dzie móst do głosu ntr apiony j 
nieszczęśliwy: 
Podczas gdyby on; -starty i 
zgnuśiiały pozostał przy życiu, 
zemsta spalićby musiała na pa- 
newce. Bo cóżby on mógł u- 
czynić? 

Tak więc —  miktby się nie 
znalazł, ktoby pomścić umiał ty- 
le krzywd i -tyle niesprawiedii- 
wości. © 

Kiedy po pewnym czasie Jaro- 
sław z. Kazimierzem 


zapytał Sie 


poroci n ewżwezel 


polskich związków zawod. prac. umysłowych 


PZP. p. Ludwik Maciejewski. 

Komisja przystąpi w najbliższych 
dniach do podjęcia prac i zajecia sta- 
nowiską odnośnie szeregu aktualnych. 
spraw gospodarczych i socialtych. 


„Przez powołanie do życia tei komi- 


sji porozumiewawczei przestał osta- 
tecznie istnieć. Zespół Pracy polskich 
i niemieckich związków pracownikow 
umysłowych na SB 


„łimowy” zładzicj 


Futra są obecnie z uwagi na zble 
żającą sé chłodną porę roku artyku- 
łem bardzo poszukiwanęm... przez. zło 
dziejów. : 

Onegdai 
mania do mesana p. Stan'sława 

Wielkich "Piekarach 
(Szkola Il). skad nieznani- Sprawcy za 
brali futro i nowy garnitur męski. 

~“ Kotecki = „wpadunek”* mya 1000 


złotych. 


ABONAMENT. miesi ęcznie w adm nistracji wzgt. zam 


CENY OGŁOSZEŃ: Cała strona w tekście z 
sneclatne zł 150 reklamy 60 er. drobne 15 


Wydawca: Nowy Czas w Katowicach 


ielscowy. zt 2.50. zagranica zł. 5:50. 


i 500, 061 strony. zł 275, L mm. wiersz | łamowy opisowe 
£roszy za wyraz W niedziele t dni Świąteczne 2 proc. Arożej 
— 


P. KO. Nr. 300.277 


znowu do- 


Wiecz Ore: m- dokonano W cla- z 


Środa, 15 listopada 1933 roku 


ZA _ Nowoprzybywający abonenci TER na żądanie dotychczasowe odcinki powieści bezpłatnie 


eto zem | 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


| 


"słowach 


HAL. 


wig H.H, w w. prz. liter, on 
oraz rysunki projektował: 


Stanisław Ludwik Lewicki 


burgrabia czy 
Czasu, aby -się mależycie - zasta- 


mowić nad tem, czy-warto się. 
zgodzić, czy też nie. Przy. tych + 
uśmieszek 

bląkal się na Ra Zaborowskie = 


ironiczny: 


go. 

Na to- pytanie SA dA 
zamiast Jerzego sam Rymszak; 

— Syn mój jest gotów uczy 
nić — to. Przedtem jednak, pro- 
szę, aby mi najjaśniejszy pan pO- 
przysiągł pod słowem rycer= 
skiem, że po wykonania tego, Je- 


rzemu życie będzie darowane, 


ad Jagna będzie mogła swoba- 
dnie wrócić do swoich: Ź 

— Przysięgam na mój honor 
rycerski, że Jerzemu Rymsza- 
kowi życie potem daruję i i Jagnę 


| Rymszakównę z zamku mojego 


zdrową i- całą wypuszczę. 

 Burgrabia podniósł rękę do 
przysięgi i w ypowiedział ią gło- 
sem czystym i dobitnym. 


Jerzy miał dość 


A jednak zaraz potem, nie- o+ > 


puścił go ten szatański uśmie- 
sczk. igrający mu około Sbroś> 
Rych warg. 

(Dalszy ciag iutro). 


[osa PRORNE | 


| R ER CA WC A YZ NRY a „OWO 

HIPOTEKA II 3.700 zł. na piętrowy 
dom mieszkalny w Kamionce pod Mi 
kołowem tanio do sprzedania. Zosi 
do administracji N. Cz. pod „Tanio“. 

REALNOŚĆ w dużem przemysto= 
wem. mieście niem. G. 


Łaskawe 
Lubfi- 


na polskin Górnym LE 
zgłoszenia kierować: K. Baron, 
niec, Mickiewicza 2 ao 


PANNE- LUB C CHŁOPCA przyjmię 


na praktykę dentystyczną. Zgłoszenia 


pisemue pod „Praktyka dentystyczna E: 


do Administr. Nowczo Czasu.. 


=% 
Śląska, dobrze 
położona, składająca się z domu miesz 
-kałnego, warsztatu i obszeruego „pod: 
wórza zamienię ia podobną: ‘realność 


Knurów. Poniedzialek 13 listopada 
o godz. 19 przedstawienie dla bezno= 


botnych . 
interesów: 

Świetochłowice. RA 15 jod 
o godz. 19 przedstawiene dla bezrobot 
nych Wi elki czlow: ek „dc 
teresówji NE MZ ZEZĘBCCZS AE 

"CZYJA ZGUBA? W ZGUBA?” W mi EET ziat 
leziono w Ligoce torebke damską z 


niewielką kwotą pieniężną. Właściciel z 
a może ją odebrać u p. Goliaszówej — 


„WE elki człowiek? ga: BAY z 


; „Małych PISA 


w_Katowicach-ligoce, ul. Srednia. ia i8. sy 


DWIE MIŁE |: i sympatyczne. rezne 25- Aż 


nie Ślązaczki pragna poznać inteligen- 
tuych  pańów na stanowisku do tat 
50-ciu. — Małżeństwo nie wykluczone. 


Zgłoszenia pod > S.* do. admi asig ŻĘ 
Ni ; 


Czasu. - 


zt. 250 


w "Ar 
ENR 


